Protokół nr 9/04

Z posiedzenia Komisji Rewizyjnej

Z dnia 10 grudnia 2004r.

Do pkt. 1. porządku
Otwarcie posiedzenia, stwierdzenie quorum.

Przewodniczący J. Wójtowicz otworzył posiedzenie komisji witając radnych członków komisji oraz gości. Na podstawie listy obecności (zał. nr 1 do protokołu) stwierdził, iż na stan 5 członków obecnych jest 4, co stanowi odpowiednie quorum do podejmowania prawomocnych decyzji komisji. Nieobecny radny M. Pihan.

Do pkt. 2. porządku
Ustalenie porządku posiedzenia.

Projekt porządku posiedzenia stanowi zał. nr 2 do protokołu.

Przewodniczący J. Wójtowicz poinformował o piśmie, które wpłynęło od Przewodniczącego Rady w sprawie zgłoszenia spraw i problemów, które Komisja chciałaby zaproponować do planu pracy Rady Powiatu w roku 2005 (pismo stanowi  zał. nr 3). W związku z tym zaproponował, aby pkt 9 porządku miał brzmienie: wypracowanie opinii do projektu uchwały w sprawie planu pracy Rady Powiatu na rok 2005. Dotychczasowy pkt. 9 stanie się 10 a dotychczasowy pkt 10 będzie 11. 

Porządek posiedzenia wraz  z zaproponowaną zmianą został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.

Do pkt. 3 porządku

Przyjęcie protokołu nr II/8/04 z dnia 17 września br.

Do powyższego protokołu radni nie wnieśli uwag.

Protokół nr II/8/04 z dnia 17 września 2004r. został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.
Do pkt. 4 porządku
Przyjęcie protokołu kontroli przeprowadzonej w dniach 29 października i 5 listopada br.

Do powyższego protokołu radni nie wnieśli uwag.

Protokół kontroli z dni 29 października i 5 listopada 2004r. został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.
Do pkt. 5 porządku
Przyjęcie protokołu kontroli przeprowadzonej w dniu 29 listopada br.

Do powyższego protokołu radni nie wnieśli uwag.

Protokół kontroli z dnia 29 listopada 2004r. został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.
Do pkt. 6 porządku
· Projekt budżetu Powiatu Pyrzyckiego na rok 2005.

· wypracowanie opinii

Przewodniczący J. Wójtowicz powitał skarbnika A. Wabińskiego. Poinformował, iż pan starosta przeprosił, że nie może być obecny na posiedzeniu, telefonicznie usprawiedliwiał się, ponieważ w tym samym czasie musi uczestniczyć w innej ważnej uroczystości.

Ponadto poinformował, iż RIO wydała pozytywną opinię w sprawie projektu budżetu Powiatu Pyrzyckiego na rok 2005. 

Radny St. Wudarczyk zapytał, dlaczego nic się nie pisze na temat dróg, tylko wymieniona jest suma, a nic nie ma w tym nowym projekcie na 2005r.,które drogi będą robione i w jakiej kolejności?

Skarbnik A. Wabiński  wyjaśnił, iż w poprzednim też nie było. Nie wymienia się dróg. Jest budżet na drogi. Nie ma załącznika wieloletni plan inwestycyjny. Na seminarium budżetowym, które było organizowane  pierwotny projekt Zarządu Dróg Powiatowych dotyczących inwestycji i zadań na drogach na przyszły rok opiewał na kwotę ponad 5 mln. zł żeby wszystkie wieloletnie programy móc w ogóle realizować. Tak jak w tym materiale opisowym jest zawarte, że przy pierwotnym projekcie budżet nie zamykał się o ponad 6 mln. zł. W związku z tym jest to nierealne przy tych jeszcze obciążeniach związanych ze spłatami kredytów i odsetek związanych z obligacjami. Na Seminarium Budżetowym była podjęta wówczas taka decyzja, bo to nie tylko dróg dotyczy,  plany złożone przez niektóre jednostki również  były założenia ażeby nie zakładać żadnych zwiększeń, środki są takie a nie inne. Tylko na tyle można to bilansować. W związku z tym ażeby budżet sfinansować i pomimo tego i tak jeszcze wykazywać ten kredyt, ponieważ zgodnie z ustawą o finansach publicznych, jeżeli wykazuje się deficyt to trzeba wskazać jego źródło pokrycia. Zarząd na seminarium budżetowym z obecnymi członkami, którzy byli podjął decyzję ażeby ten plan wydatków na przyszły rok dorównać do poziomu, który był na koniec września tego roku. W związku z tym jest to określone na 1,5 mln. zł. Będzie Komisja Budżetowa, która jest komisją wiodącą jeżeli chodzi o drogi i podejmie decyzje, co  w tym zakresie można zrobić i jakie zadania. - Niestety wszyscy zdajemy sobie sprawę z tego, że wypuściliśmy obligacje, że mamy do spłaty kredyty. Ja mam przyzwolenie zarządu i na mnie ciąży obowiązek  dzielenia środków dla jednostek. Przekazuję kasowo, nie w stosunku do planu jaki mają założony, ale tyle ile kasowo ma być przekazane z założenia, żeby na koniec roku żadne jednostki nie miały zobowiązań wymagalnych, czyli jeżeli ktoś ma zapisany budżet, to nie przekazywać do 100% po to, żeby na siłę w grudniu wydatkować środki, ażeby tylko tyle, żeby nie było zobowiązań wymagalnych i ta cała kwota gotówkowa kasowo, która zostanie na rachunku, to będziemy się zastanawiali po ostatecznym sprawozdaniu, gdy w marcu przyjdą ostateczne dane dotyczące subwencji i dotacji to będziemy to wprowadzali jako tzw. nadwyżkę po stronie przychodów tych środków finansowych na rachunku bankowym i wówczas możemy zdecydować, być może się okaże, że wcale tego kredytu zaciągać nie musimy, ale na dzień dzisiejszy, żeby od strony formalnoprawnej spiąć tak to musi być zapisane.

Radny St. Wudarczyk stwierdził, iż w dziale 750 administracja publiczna w stosunku do roku ubiegłego wzrosły wydatki, zapytał, czym to jest spowodowane?

Skarbnik A. Wabiński wyjaśnił, iż radny Wudarczyk odnosi się do pierwotnej uchwały budżetowej na ubiegły rok, a przecież w trakcie roku budżetowego były wprowadzane zmiany związane z opłatami komunikacyjnymi, były większe dochody  ale były też i wyższe wydatki z tym związane.

Radny St. Wudarczyk zapytał, czy te pieniądze były związane z wynagrodzeniami?

Skarbnik A. Wabiński wyjaśnił, iż w żadnym wypadku, nie jest to związane z wynagrodzeniami. Nie ma założeń wzrostu wynagrodzeń. Jest napisane w informacji opisowej, że pomimo tego, iż w projekcie budżetu państwa jest założony wzrost wynagrodzeń wynagrodzenia na pewno nie wzrastają. Tu min. jest też ta sytuacja, że w tym dziale jest podpisane porozumienie o prowadzenie biura paszportowego i na ten cel przychodzi dotacja, że ten etat opłaca starostwo na podstawie porozumień z organami administracji rządowej. 
Radny D. Jagiełło zapytał, o ile w 2005r. będzie zwiększony budżet spowodowany zatrudnieniem dyr. wydziału zdrowia?

Skarbnik A. Wabiński wyjaśnił, iż nie będzie w ogóle zwiększony, ponieważ w stosunku do tego roku, należy pamiętać, że był dyrektor wydziału zdrowia był kalkulowany, później  odszedł na dyrektora szpitala i w związku z tym przez kilka miesięcy był wakat i z tego względu są pewne oszczędności na funduszu płac, także to nie spowoduje zwiększenia. Podobnie w tym roku są też oszczędności związane z tym, że pan Burcan jest likwidatorem, bo jego wydatki płacowe nie wchodzą już w ciężar płacowy starostwa, a  z tego rozdziału przewidywanego na spłatę zobowiązań SPZOZ-u. 

Radny St. Wudarczyk zapytał, czy były ostatnio podwyżki w starostwie?

Skarbnik A. Wabiński wyjaśnił, iż były pewne podwyżki, ale tylko dotyczyły pewnych osób, nie było to generalnie 3% tylko uznaniowo, wyrównanie pewnych poziomów i różnic, które były. - Nie chciałbym na to pytanie odpowiadać w imieniu zarządu, bo ja mogę od strony technicznej tylko odpowiedzieć, tylko jak to wyglądało. Był przedstawiony wykaz pracowników  z konkretnymi płacami i wynikały absurdalne dysproporcje pomiędzy pracownikami, ale to wszystko nie spowoduje wzrostu środków przeznaczonych na pulę wynagrodzeń z pochodnymi. To się wszystko odbywa w grupie tych wynagrodzeń z pochodnymi i tych oszczędności, które zostały wygospodarowane.  

Radny J. Stankiewicz – dla mnie najważniejszą rzeczą jest planowany deficyt. Pan skarbnik pewne rzeczy powiedział, ale ja się z nim nie zgadzam z taką teorią, dlatego, że już kilka razy to przeszliśmy, nawet przy szpitalu, bo inaczej nie można. Ja nie rozumiem, że inaczej nie można, bo tak trzeba. Nie może być planowany deficyt, być może dochodzą rzeczy, że się po prostu przeszacowało dochody, bo miały być z tego, czy z tamtego, nie ma i nam pewne rzeczy narastały. Moim zdaniem można szukać jeszcze oszczędności i na pewno są takie oszczędności. Nikt mi nie powie, że nie można zrobić budżetu, który się nie zamknie na zero i będzie realny do wykonania. Przez 5 lat się wydawało, że w szpitalu nie można zamknąć budżetu musiał być 300 tys. miesięcznie długi, można było to zrobić, nie są to łatwe decyzje, bo były trudne, ale można było zrobić. Uważam, że tu też można zrobić. Dlatego moim zdaniem to jest nie do przyjęcia, branie kredytu na spłacanie kredytu. To nas do niczego dobrego nie doprowadzi, jak pozwolimy w tym roku, w następnym trzeba będzie jeszcze. Dlatego ja uważam, że jest to złe podejście na początku, a kwota 1 mln 800 tys. zł to akurat, że pan skarbnik powie, że nie musimy brać, jeżeli my przegłosujemy, że mogą wziąć 1 mln 800 tys. to tak, jak byśmy pozwolili na to w tym momencie. Czy to będzie w marcu, czy w grudniu będzie wykorzystane. Dlatego ja uważam, że jest to po prostu źle zrobione. Ja myślę, że można zrobić to inaczej, żeby się zamknęło.   

Radny D. Jagiełło odniósł się do wypowiedzi radnego Stankiewicza i stwierdził, iż należy sobie zdawać sprawę  z tego, że rada podjęła decyzję o obligacjach i to będzie ciążyło. 6 mln zł to jest największy problem. To jest konsekwencja działania dalej.

Radny J. Stankiewicz stwierdził, iż nie może być konsekwencją teraz, że powiat będzie się dalej zadłużać. 

Skarbnik A. Wabiński zapytał radnego J. Stankiewicza, co proponuje?  Stwierdził, iż są tylko dwa wyjścia: pokazać źródła dochodów lub pokazać z czego ściąć wydatki.

Radny J. Stankiewicz stwierdził, iż zarząd powinien pokazać źródła dochodów.

Skarbnik A. Wabiński stwierdził, iż dlatego zarząd przedstawił taką propozycję, która jest możliwa. Przecież to Rada Powiatu podejmowała decyzję w pełnej świadomości, żeby  rozwiązać problem służby zdrowia, zaciągnięcia obligacji, kredytów. Po stronie rozchodów widać, ile wydatków związanych jest z obsługą tego.  Nikt nie ukrywał, jakie będą konsekwencje.

Dodał, iż od strony formalnej, jeżeli nawet wydatki zostaną ograniczone do tego poziomu, który był to i tak nawet może nie wystarczyć na pełną realizację zadań. Biorąc po uwagę 6 lat doświadczeń doskonale wie, że w trakcie roku mogą następować jeszcze różne zmiany. Mogą być jeszcze inne sytuacje związane z ostatecznymi kwotami subwencji i dotacji. Nawet ograniczenie tych wydatków do poziomu tegorocznego na koniec września, października tak jak były robione,  nie biorąc pod uwagę te plany, które są zakładane, ale ograniczenie poziomu wydatków do tegorocznych, nie biorąc pod uwagę żadnych wskaźników wzrostu, pomimo tego, że w budżecie państwa są założone: 3 procentowy wskaźnik wzrostu inflacji, trzy procentowy wskaźnik wzrostu wynagrodzeń, one nie są wzięte pod uwagę przy wzroście wydatków na poszczególne zadania dochodów takie jakie są w oparciu o przyznane dotacje z budżetu wojewody i ministra finansów. 

- Dochody z tytułu opłaty komunikacyjnej trudno założyć, zakładamy tam 1 milion, natomiast doskonale wiemy, że opracowywany jest projekt, który może zmienić zupełnie zasady, że nie będzie podatku akcyzowego, będą wprowadzone tzw. pierwsze opłaty rejestracyjne, ale nie wiemy w jakiej części będą to dochody powiatu, a w jakiej części będą to dochody państwa. To się opierało na tym szacunku, że biorąc pod uwagę aktualne wykonanie opłat komunikacyjnych, których mamy na dzień dzisiejszy już ponad 1,5 mln to i tak jest tam ostrożnie założony milion, bo nie wiemy, jak to się ukształtuje. Tego nie jesteśmy w stanie na tym etapie stwierdzić. Ja też nie potrafię przewidzieć. Przecież ta sytuacja związana z opłatami komunikacyjnymi, która stanowi największy udział naszych dochodów własnych przecież odbyła się również na zasadzie wydania rozporządzenia  w miesiącu kwietniu i dobrze, że tak się stało i w tym roku mamy tyle dochodów, a na początku roku planowaliśmy 750 tys. zł, zwiększaliśmy i teraz znowu będziemy zwiększać. 

Ja chciałbym mieć taką sytuację, żeby na 3 lata były przepisy podatkowe znane, jasne i czytelne i w oparciu o to mogę sobie kalkulować. Żeby spiąć i zrównoważyć budżet są tylko dwie zasady, albo pokazać źródła dodatkowych dochodów, albo obciąć wydatki, jak nie ma z czego obciąć. Mamy 2 kredyty do spłaty. W przyszłym roku mamy odsetki od tych obligacji, które wypuściliśmy. Ja nie wiem, jak się skończy proces związany z odzyskaniem środków z budżetu państwa związanych z ustawą „203”. Jeżeli się okaże, że te środki odzyskamy, to będziemy mieli. Może się jeszcze okazać, że te środki, które są z NFZ przekazane na placówki zdrowia, które my mamy na przyszły rok może się okazać, że też nie będą takie. Będzie informacja na sesji dotycząca tej sytuacji.  

Radny D. Jagiełło stwierdził, iż niezręcznie dziś jest, bo nie ma pana starosty. Te pytania powinny być do pana starosty kierowane. Zauważyć można, że milionów nie zaoszczędzi się. 

– Ja twierdzę, że świat by się nie zawalił, gdyby nie było dyrektora wydziału zdrowia. To był taki sygnał, że ktoś myśli o tym, że parę groszy można zaoszczędzić, ale to nie do pana skarbnika pytania. Czepiam się od początku kadencji tego dyrektora wydziału, ale prosiłem pana starostę, jak był dyr. Grzesiak, żeby podejmując takie decyzje, żeby z nami dyskutował. Starosta obiecał, że będzie z nami rozmawiał.  

Radny St. Wudarczyk uważa, iż posiedzenie Komisji Rewizyjnej nie powinno się odbywać, jeżeli nieobecny jest  starosta lub wicestarosta  w tak poważnym punkcie.

Przewodniczący J. Wójtowicz stwierdził, iż  przekazał, to, co powiedział pan starosta. Jest to lepszy fakt niż w ogóle nie miałby telefonu od p. starosty.

Radny St. Wudarczyk stwierdził, iż analizując projekty budżetu na rok 2004 i 2005 zauważył, że w pozycji "wynagrodzenia i pochodne" na 2004r. było zaplanowane 1.860.000 zł. a na 2005r. jest 2.050.000 zł, jest to spory wzrost. 

Przewodniczący J. Wójtowicz stwierdził, iż materiał, który radni mają dziś jest i tak inny, niż ten, który widział przed 15 listopada. Na seminarium budżetowym, które odbyło się 9 listopada był przedstawiony materiał roboczy w którym był przewidziany deficyt 4 razy większy niż teraz jest. Wynikało to z potrzeb zgłoszonych przez wszystkie jednostki wkomponowane w budżet powiatu. Od szkół, drogi, SOSW, pomoc społeczna, administracja, wszystko. Nie zgadzał się, aby były takie wydatki. Też proponował, aby próbować dążyć do zera, jeżeli to jest możliwe, aby powiedzieć wszystkim kierownikom i dyrektorom jednostek, że jest tylko tyle ile budżet ma z tzw. ewidencjonowanych dochodów. Ta rzecz nie została tak do końca w całej rozciągłości zrozumiana, bo w drodze dyskusji usłyszał takie rzeczy, że trzeba pokazać deficyt, świadomie. Nie sądził, że to będzie pokryte kolejnym kredytem. Potrzeby na drogi były przewidywane w kwotach ponad 5 milionów w pierwotnej wersji.  

Poprosił o dokonanie poprawek redakcyjnych. W  uchwale powinno być 5.14 i powinna być inna kolejność paragrafów, bo jest 11 i od razu 13. W ostatnim akapicie na str. 2 w opisówce powinien być rok 2005 a nie 2004.

Uważa, iż budżet na 2005 jest bardzo trudny. W żadnym budżecie od początku kadencji nie było świadomego deficytu. Jest to trudna decyzja na podniesienie ręki.

 – Ja zostałem przekonany, że z budżetu deficytowego rzędu 7 mln pokazano, że jest próba łagodzenia sytuacji i zejście do 1.800.000 zł, dlatego ze spokojem ale z obawami rękę do góry podniosę za tym projektem budżetu.

Skarbnik A. Wabiński stwierdził, iż zgodnie z przepisami deficyt jeżeli jest wykazywany musi być wykazane źródło jego pokrycia, ale to nie znaczy, że kredyt musi być zaciągany, jeżeli będą oszczędności, a na pewno będą, jeżeli chodzi o środki finansowe na rachunku bankowym na koniec roku.

Ta sytuacja wynika też ze zmiany systemu finansowania, czyli zmiany ustawy o dochodach JST, że kolejne zadania, jak np. Dom Dziecka przestają być dotowane, a stają się zadaniem własnym powiatu. To omawiane było na forum starostów, na forum skarbników i będą w ślad za tym szły wnioski, że jeżeli np. na dom dziecka w tym roku powiat otrzymał dotacji 1 mln zł i jeżeli na przyszły rok przestaje ją otrzymywać, a powinno znaleźć to odzwierciedlenie w innych źródłach dochodów. Natomiast jak się zobaczy, że udział w podatku dochodowym od osób fizycznych wzrasta raptem o 400 tys. zł, to gdzie jest to źródło pokrycia? Powiat powinien otrzymać przynajmniej 1 mln w tych innych źródłach. W tym roku była podobna sytuacja i dlatego też w trakcie roku wpływały kilkakrotnie zwiększenia subwencji ogólnych i innych, ale to jest w trakcie roku, natomiast na początek roku nie można założyć więcej, aniżeli to co jest w piśmie ministra określone, ale to nie znaczy, że w trakcie roku tych środków nie będzie można uzyskać. 

Radny St. Wudarczyk stwierdził, iż w budżecie powinna być informacja o tym które drogi będą remontowane, jaka kwota jest przeznaczona i ile pieniędzy będzie na rezerwie. Nie zgadza się, aby Komisja Budżetowa sama decydowała o tym, co i gdzie będzie robione.

Skarbnik A. Wabiński poinformował, iż w ubiegłym roku załącznikiem do uchwały budżetowej był tzw. program wieloletni zadań inwestycyjnych, czyli tych zadań na drogach, które były realizowane przez ileś lat i to był dodatkowy załącznik do uchwały.  Natomiast sprawy dotyczące inwestycji, które zamykają się w trakcie roku budżetowego nigdy nie były załącznikiem do uchwały.

Radny St. Wudarczyk zwrócił się z  pytaniem, czy są do spłacenia kredyty z 1999r.? 

Skarbnik A. Wabiński wyjaśnił, iż w listopadzie została spłacona ostatnia rata kredytu zaciągniętego w Euro na inwestycję związaną z modernizacją internatu. Pozostał do spłacenia kredyt na kwotę 1,5 mln. zł. zaciągnięty w 2002r. na udzielenie pożyczki SPZOZ oraz kredyt z 2003r. na oddłużenie placówek oświatowych, jeżeli chodzi o Geotermię. 

Radny St. Wudarczyk zapytał,  czy nie ma kredytów z poprzedniej kadencji? 

Skarbnik A. Wabiński odpowiedział, że nie ma. 

Przewodniczący J. Wójtowicz zwrócił się z pytaniem, czy radni chcą zgłosić wniosek do proj. budżetu?

Radny St. Wudarczyk zawnioskował, aby  Zarząd Powiatu przedstawił  wieloletni plan inwestycyjny dotyczący dróg powiatowych.

Przewodniczący J. Wójtowicz poddał pod głosowanie wniosek do Zarządu Powiatu o przygotowanie wieloletniego planu inwestycyjnego w zakresie obejmującym inwestycje na drogach powiatowych.

Powyższy wniosek został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się.
Przewodniczący J. Wójtowicz oświadczył, iż powyższy wniosek nie będzie zawarty w opinii, lecz jako oddzielny wniosek komisji. Zaproponował,  aby opinia dotycząca projektu budżetu powiatu pyrzyckiego na rok 2005 była określona pozytywnie. Opinia RIO jest również pozytywna. 

Radny D. Jagiełło poprosił o 5 minutową przerwę przed głosowaniem.

5 minut przerwa.

Po przerwie Przewodniczący J. Wójtowicz wznowił posiedzenie komisji i przystąpił do wypracowania opinii.  

Komisja wypracowała następującą opinię:

Komisja Rewizyjna po rozpatrzeniu projektu budżetu powiatu pyrzyckiego na rok 2005 wydała pozytywną opinię.

Opinia została przyjęta w głosowaniu: 3 za, 1 przeciw, 0 wstrzymujących się.

Do pkt. 7 porządku

Opracowanie planu pracy Komisji Rewizyjnej na 2005r. 

Projekt planu pracy  i kontroli na 2005r. stanowi załącznik nr 4 do protokołu.

Przewodniczący J. Wójtowicz poinformował, iż w dniu wczorajszym przesłał projekt planu pracy pocztą elektroniczną do Biura Rady. Poprosił radnych o propozycje do planu. Pewne rzeczy się powtarzają z roku ubiegłego. 

Radny St. Wudarczyk stwierdził, iż w związku z tym, że nie będzie subwencji na Dom Dziecka, tylko powiat będzie musiał sam wygospodarować środki chciałby, aby pod koniec roku komisja zajęła się tym tematem.

Radny J. Stankiewicz zaproponował, aby kontrolę w Domu Dziecka przeprowadzić w czerwcu razem z DPS, bo w listopadzie już będzie po wszystkim. 

Radny St. Wudarczyk przychylił się do propozycji radnego Stankiewicza. Zapytał, czy komisja może kontrolować stypendia, które mają być przyznawane uczniom i studentom?

Przewodniczący J. Wójtowicz  stwierdził, iż nie widzi żadnych przeszkód, żeby to wprowadzić. 

Kontrola działalności, gospodarki finansowej i realizacji zadań Domu Dziecka w Czernicach została zaplanowana  na miesiąc czerwiec. Natomiast kontrola rozpatrywania wniosków o stypendia na miesiąc luty. 

Radny J. Stankiewicz przypomniał, iż w ubiegłym roku komisja kontrolowała ruch kadrowy i wykorzystanie urlopów pracowników starostwa. Zaproponował, aby w roku 2005 zarząd też przygotował taką informację. 

Kontrola ruchu kadrowego i stanu wykorzystania urlopów w Starostwie Powiatowym w Pyrzycach została zaplanowana na miesiąc kwiecień. 

Przewodniczący J. Wójtowicz poddał pod głosowanie projekt planu pracy komisji wraz z propozycjami zgłoszonymi przez radnych:

4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

Projekt uchwały w sprawie przyjęcia planu pracy Komisji Rewizyjnej Rady Powiatu Pyrzyckiego na rok 2005 stanowi załącznik nr 5 do protokołu. 

Do pkt. 8 porządku

Opracowanie sprawozdania z działalności Komisji Rewizyjnej za rok 2004. 

Sprawozdanie z działalności Komisji Rewizyjnej za rok 2004 zostało przyjęte w głosowaniu:  4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

Sprawozdanie z działalności komisji stanowi załącznik nr 6 do protokołu. 

Do pkt. 9 porządku

Wypracowanie opinii do projektu uchwały w sprawie przyjęcia planu pracy Rady Powiatu na rok 2005.

Komisja Rewizyjna po zapoznaniu się z planem pracy rady Powiatu na rok 2005 opiniuje go pozytywnie.

Ewentualne uzupełnienia lub nowe propozycje do planu pracy członkowie Komisji Rewizyjnej zgłoszą na sesji Rady Powiatu w dniu 29 grudnia 2004r. 

Do pkt. 10 porządku

Wolne wnioski

Przewodniczący J. Wójtowicz poinformował, iż w dniu 30 listopada wpłynęło usprawiedliwienie radnego M. Pihana, który nie mógł brać udziału w posiedzeniu kontrolnym dnia 29 listopada br. w SOSW. Powyższe usprawiedliwienie stanowi zał. nr 7 do protokołu.

Do pkt. 11 porządku

Zamknięcie posiedzenia

       W związku z wyczerpaniem porządku posiedzenia Przewodniczący Janusz Wójtowicz dziękując obecnym za przybycie zamknął posiedzenie komisji. 

Godz. 14.50

Protokółowała:

Kamilla Misarko

PRZEWODNICZĄCY KOMISJI 

                                                                            JANUSZ WÓJTOWICZ
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